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ZORGANIZOWANA WOLA POKOJU
zniweczy zbrodniczo działalność podżegaczy wojennych

Oszczędniej i szybciej 
zobowiązują się pracować 
robotnicy hut, fabryk i kopalń.

Krajowa Narada OMców Poboju
Dnia 24 bm. udekorowaną biało - czerwonymi flagami salę ZNP wypeł

nili przedstawiciele polskiego społeczeństwa: robotnicy, chłopi, inteligen- 
cja pracująca, naukowcy, literaci, artyści, aby zadokumentować niezłomną 
wolę narodu — kroczenia w pierwszym szeregu obrońców pokoju oraz 
aby wybrać członków Krajowego Komitetu Obrońców Pokoju,

Na sali obrad widzimy przybyłych 
ze Śląska górników w charaktery
stycznych strojach, przedstawicieli licz 
uych organizacji zawodowych, spo
łecznych i politycznych, a także wie
lu czołowych reprezentantów pol
skiej nauki j sztuki.

Obrady otworzył sekr. gen. Między 
narodowego Komitetu Łączności. Inte 
lektuali6tów w Obronie Pokoju — 
Jerzy Borejsza, proponując na prze
wodniczącego . obrad działacza robot
niczego, przew. KCZZ Edwarda Ocha 
ba.

Po powołaniu prezydium J. Borej
sza wygłosił referat p. t, „Od Wrocła 
wia do Paryża", w którym powiedział 
m. in.s

„Imperialiści amerykańscy w trwo
dze przed kryzysem wymuszają ostat
nio ńa rządach zdolaryzowanych kra
jów kaipitalisycznyćh, przystąpienie 
do paktu atlantyckiego, który jawnie, 
gwałci zasady pokoju i bęzpieczeńst-

wa, stwarzając poza ramami ONZ 
blok o charakterze agresywnym. Ale 
nauka Monachium nie poszła w las, 
i narody nie będą głaskać obłąka
nych podżegaczy wojennych — lecz 
nałożą na nich stalowy kaftan bez
pieczeństwa.

Budzimy czujność narodów. Po raz 
pierwszy w naszych dziejach między 
rządem i ludem istnieje nienaruszal
na, z dnia na dzień rosnąca więź i jed 
aość. Nasz zryw i wysil fck twórczy 
nie daje spać przeciwnikom i wro
gom Polski. Takim wielkim naszym 
wysiłkiem był Kongres Wrocławski — 
Kongres pokoju i postępu.

Referat J. Borejszy dał podstawę 
do wyczerpującej dyskusji. Zabierali 
w niej głos zarówno robotnicy i chło
pi, przybyli z najdalszych stron kra
ju, jak i czołowi intelektualiści pol
scy.

Mówcy, reprezentujący najszerszy 
wachlarz społeczeństwa polskiego.

= Szydło z worka =
Jeżeli swego czasu byli tacy, którzy wątpiii w słuszność i celowość odrzu

cenia przez Polskę i inne kraje demokracji ludowej „pomocy amerykań
skiej” w ramach „planu Marshalla”, to dziś żaden chyba człowiek, obda
rzony rozsądkiem i zdolnością rozumowania, nie może kwestionować traf
ności postawy zajętej podówczas przez rząd polski. Fakty są bowiem nie
odpartym dowodem, a one właśnie stwierdzają niezbicie, czym „dobro
czyńcy” zza Oceanu obdarzyli kraje Europy Zachodniej.

Rozwój późniejszych wydarzeń potwierdził w całej rozciągłości przewi
dywania, że „plan Marshalla” — to tyiko niezbyt zgrabnie zamaskowana 
forma ekonomicznego ujarzmienia pa ństw, które zechciały korzystać z „do
brodziejstw” planu imperialistów amerykańskich.

Pisaliśmy już niejednokrotnie o zgubnych skutkach wpływu tego plann 
na życie gospodarcze krajów zachodnio • europejskich. Ograniczenie pro- 
dukeji wewnętrznej na korzyść importu z USA, wzrost bezroboeia. zwięk
szenie deficytów budżetowych, spadek wartości pieniądza, a eo za tym 
idzie, nędza szerokich mas — oto efekty amerykańskiej „pomocy” Europie.

Rzecz oczywista, że w społeczeństwach, stanowiących klientelę „bogate
go wujaszka amerykańskiego”, otwierają się oczy na ten opłakany stan 
rzeezy. Zresztą sami Amerykanie przyczyniają się do tego dostatecznie 
wydatnie. Poczynają sobie na sposób całkiem już brutalny; ba, wręcz nie
słychany! Oto ostatni kwiatek z tej mało aromatycznej łączki.

Jak donoszą z Paryża, dziennik amerykański „New York Herald Tri- 
bńne” zaatakował w sposób bezprzykładny francuskie zakłady Forda 
w Poissy za sprzedaż Polsce części samochodowych na sumę 3 milionów 
franków i dalsze projekty transakcji handlowych w tej dziedzinie.

Atak opierał się na zarzucie, iż eksportowane części samochodowe, sprze
dane Polsce, pochodzą z dostaw dokonanych w ramach planu Marshalla. 
Kiedy jednak zarzutowi temu zaprzeczył kategorycznie dyrektor zakładów 
Poissy, stwierdzając, źe podobne dostawy nie istniały, niezrażony dzien
nik amerykański przytoczył opinię, 
cji oświadczyły, iż istnieje zwyczaj 
rodzaju wypadkach. Osobistości te 
stwo Forda nie przedstawiały tego

A więc wylazło szydło z worka...
może jnż dysponować swobodnie ani własną produkcją, ani prowadzić sa
modzielnie handlu zagranicznego. Czy można zatem mówić o jakiejś samo
dzielności, niezawisłości gospodarczej krajów „zmarshallizowanych”?

Apetyt jednak przychodzi w miarę jedzenia. „Plan Marshalla” stano
wił instrument ekonomicznego podboju krajów zachodnio - europejskich; 
gorączkowo zaś montowany „pakt atlantycki” spełni tą samą funkcję w za
kresie politycznym i militarnym. Wynika z tego, iż — nauka z planu Mar
shalla poszła w las... 3. W.

wysuwali projekty zwiększenia pol
skiego wkładu w wielką ofensywę po 
koju, w której bierze udział cała po
stępowa ludzkość oraz przypominali 
straszne doświadczenia wojenne i- oku 
pacyjne narodu polskiego, przestrze
gając świat przed powtórzeniem się 
pożogi.

Padały z mównicy surowe słowa 
potępienia dla podżegaczy wojen
nych, padały słowa, podkreślające 
wspólnotę dążeń pokojowych mas 
ludowych na całym świecie, grupują
cych się wokół ostoi pokoju świato
wego — Związku Radzieckiego

Po dyskusji prezes ZSCh Stefan 
tgnar odczytał projektowaną lisię 
członków Polskiego Krajowego Korni 
tetu Obrońców Pokoju. Uczestnicy 
Narady jednomyślnie przyjęli wśród 

■gorących oklasków zaproponowany 
skład komitetu.

Następnie J. Izydorczyk, członek 
Rady Gł. Zw. b. Więźniów Politycz
nych, przedłożył uczestnikom obrad 
listę proponowanych kandydatów na 
delegatów na Kongres Pokoju do Pa 
ryża.

Odczytaną listę zaakceptowano 
przez aklamację. Ostateczny skład 
delegacji usłali prezydium Komitetu 
w pórózuiimeniu ź KCZZ, ZSCh, ZMP 
i innymi organizacjami.

Zamykając obrady, przew. KCZZ 
Edward Ochab podkreślił, że liczne 
głosy, które padły w dyskusji, świad 
czą o ogromnej jednolitości poglą
dów przedstawicieli różnych warstw 
polskiego społeczeństwa w sprawie 
utrwalenia pokoju ©raz życzył uczest 
nikom narady, aby każdy w swoim 
zakresie ugruntował tę wolę mas pra 
cujących, niosąc w ten sposób pomoc 
światowemu frontowi postępu i poko
ju, który walczy przeciwko podżega
czom wojennym j który zwycięży.

ukoń 
zobo- 
Maja.

W setkach fabryk, w hutach, ko
palniach, biurach i urzędach odby
wają się narady poświęcone omówie
niu planów oszczędnościowych na 
rok bieżący, przedterminowego 
czenia planów produkcyjnych i 
wiązań dla uczczenia święta 1 
Oto niektóre zobowiązania:

Załoga huty „Jedność" zobowiąza
ła się wykonać roczny plan do dnia 
10 grudnia i dać ponad plan produk
cję wartości 5 milionów zł przedwo
jennych oraz wyprodukować dodatko 
wo 2 tys. ton stali surowej. Uchwalo
no również zaoszczędzić w roku bież 
200 mil. zł.

Załoga -huty „Zabrze" zobowiązała 
się wykonać plan trzyletni do dnia 10

lisopada oraz zaoszczędzić 103 milja*  
ny złotych. .

Załoga huty „Będzin" postanowiła 
wykonać roczny plan do 15 grudnia 
br., zaoszczędzić ponad 75 mil, zł.

Załoga kopalni „Miłowice" postano 
wiła wykonać plan trzyletni do 12 li
stopada, a zaoszczędzić 20 md. zł.

Załoga kopalni „Mięcłiowiice” z®» 
bowiązała się wykonać roczny plaa 
'produkcji do 22 grudnia rb. Uchwalo
no również zwiększyć projektowane 
oszczędności do 38 mil, zt.

Górnicy kopalni „Mikulczyce” 
bowiązali się wykonać trzyletni plan 
produkcji węgla do dnia 8 grudnia 
br., a oszczędności podnieść do 45 
milionów złotych.

Frzyjęcie Paktu Atlantyckiego 
to podporządkowanie kraju imperialistom

OSLO, (PAP). — Dziennik „Frihe- 
ten” ogłosił odezwę partii komunistycz
nej do narodu norweskiego.

Partia komunistyczna Norwegii 
stwierdzą, że pakt północno - atlantycki 
jest paktem agresywnym, sprzecznym z 
Kartą ONZ. Pakt ten jest skierowa
ny wyraźnie przeciwko Związkowi Ra
dzieckiemu, -krajom demokracji ludo
wej i całej ludzkości postępowej.

Przyłączenie się Norwegii do paktu 
atlantyckiego jest przekazaniem teryto
rium norweskiego do -dyspozycji impe
rialistów amerykańskich dla celów wro 
gieb narodowi norweskiemu.

Naród norweski — oświadcza Partia

Komunistyczna — nie życzy sobie a- 
działu w blokach wojskowych. Dlatego 
też będziemy walczyli przeciwko pakto
wi atlantyckiemu

Detegicja polska 
przybyła do Nowego Jorku

Do Nowego Jorku przybyła sainoio 
łem z Kopenhagi 3-osobowa delega*  
cja polska na Konferencję Intelektu.*  ■ 
alistów amerykańskich w obronie po 
koju, w skład której wchodzą pisarz 
Leon Kruczkowski, prof, Stanisław 
Ossowski j red. Paweł Hofman.

Partyzanci hiszpańscy zaatakowali
oddziały gwardii cywilnej

PARYŻ, (PAP). Jak donoszą z 
granicy hiszpańskiej w ciągu ostat 
nich dni na obszarach północno-za

Polak wydalony z 
piszę lisi do prezydent Imlolti 
r zwraca mu Krzjjż Walecznych

że „władze planu Marshalla we Frań 
przedstawiania im raportów w tego 
stwierdzają, że francuskie towarzy- 
rodzaju sprawozdania”.

jasno i niedwuznacznie: Francja nie

Stanisław Napieracz, wydalony z 
Francji, opuścił Paryż żegnany na 
Dworcu Wschodnim przez licznie yrzy- 

, byłych Polaków i Francuzów, którzy 
życzyli mu powodzenia w pracy dla do
bra kraju.

Przed opuszczeniem Francji, Napie
racz zwrócił się listownie do prezyden
ta republiki francuskiej Auriola, na 
którego ręce przesłał jednocześnie od
znaczenia francuskie, otrzymane zawu- 
dzia! w Ruchu Oporu.

W liScie swym Stanisław Napieracz 
przypomina, że przebywał we Francji 
od 25 lat i
obywatelką francuską.

„Decyzja
Napieracz — zawiera w rubryce 
wód” wzmiankę, iż zebrano o mnie „złe
wiadomości”. Przez , cały czas mego 
pobytu we Francji nie byłem ani razu 
wzywany przed sąd w jakiejkolwiek 
sprawie.

Na początku wojny w r. 1939 zgłosi
łem się ochotniczo do wojska, aby słu
żyć Francji. Od początku okupacji bra

łem udział w Ruchu Oporu. Zapłaciłem 
za to deportacją do Niemiec w r. 1943. 
Przez dwa lata przebywałem w Buchen 
waldzie i innych niemieckich obozach 
koncentracyjnych. Rząd francuski od
znaczył mnie Krzyżem Walecznych I 
klasy.

W zakończeniu autor oświadcza, że 
rząd francuski prowadzi politykę tole
rancji wobec wrogów Polski ludowej i 
prześladuje tych, którzy zawsze pozo
stawali wierni Francji.

choin ich His zpanii nastąpiły po
ważne starcia między grupami par
tyzantów a oddziałami gwardii cy 
wilnej.

Partyzanci wyparli m. in. oddzia 
ły gwardii cywilnej z gór, otacza
jących miejscowość Orense w. po-, 
bliżu Vigo. W starciu tym zginęło, 
kilku gwardzistów.

Jednocześnie grupa partyzantów 
zaatakowała miejscowość Oriól, 
aby ukarać znajdujących się tam 
denuncjatorów faszystowskich. 
Miejscowy przywódca falangi fa
szystowskiej został stracony. Par
tyzanci nie ponieśli żadnych ofiar.

W miejsco wości La Cocogne roz 
począł się proces przeciwko 50 de
mokratom hiszpańskim, oskarżo
nym o popieranie partyzantów. 
Między oskarżonymi znajdują się 
2 kobiety.

źe jego 17-letnia córka jest

o moim wydaleniu — piszę
„po-

Gwałtowne walki w Wietnamie
Depesze z Indochin donoszą o gwał

townych walkach między wojskami 
Vietnamu a kolonialnym korpusem eks
pedycyjnym w okolicach Tonkinu.

Wznowienie działań wojennych 
Yietnamie uważane jest w Paryżu 
ważki dowód, że rokowania z byłym

.sairzem Annamu Bao-Dai nie prowa
dzą do niczego. Radio yietnamskie opu

w 
za 

ce-

blikowało komunikat, w którym stwier 
dza, że układ zawarty z Bao-Dai nie 
posiada żadnego znaczenia. Naród 
vietnamski postępuje drogą wytyczona 
przez prezydenta łlo-Chi-Minha.

Dzienniki paryskie oceniają siiy; armii 
yietnamskiej na 150 tys. doskonale 
szkolonego żołnierza.



w lifiiti śnięta naroiiowego urecji Uemokratycznei Sf^aństwo ts KŁościoł
„Wszyscy do brani, wszystko dla zwycięstwa”

Dnia 25 marca br. upływa 128 rocz 
nica wybuchu powstania ludu greckie 
go przeciwko Turkom, którzy od ro
ku 1453, a więc od 400 lat rządzili 
Grecją jako wszechwładni zdobywcy.

Długo trwała walka ludu greckiego 
S groźną potęgą otomańską, cieszącą 
się sympatią i cichym poparciem „kon 
cernu mocarstw europejskich", a zwła 
szcza państw t. zw. „Świętego Przy
mierza", które krzywym okiem patrzy 
ły na wszelki ruch wolnościowy. 
Względy „wyższej polityki" kazały 
rządom europejskim zamknąć oczy na 
okrucieństwa soldateski tureckiej, wy 
rażające się masowymi rzeziami i ma
sakrami bezbronnej ludności greckiej, 
paleniem miast i osiedli, niszczeniem 
zabytków kultury. Jednocześnie jed
nak sympatia mas ludowych Europy, 
a zwłaszcza jej elity intelektualnej, 
była całkowicie po stronie walczące
go o wolność narodu greckiego. Pusz 
Idu, Shelley i Byron opiewali w na
tchnionych strofach bohaterstwo ludu 
greckiego, we wszystkich krajach two 
nzyły się samorzutnie związki 1 komi
tety pomocy Grecji, liczni ochotnicy 
s Francji, Włoch, Anglii, Szwajcarii, 
Rumunii spieszyli do Grecji aby wziąć 
czynny udział w jej walce o niepod
ległość Wśród oddziałów cudzoziem
skich nie brakło równie batalionu poi 
skiego, który chlubnie odznaczył się 
W bojach.

Walka ta zakończyła się triumiem 
idej wolności i sprawiedliwości. Po 
siedmiu łatach krwawych zmagań Gre 
cja odzyskała niepodległość.

Historia powtarza się... Po 128 la
tach Grecja walczy dziś znowu o swą

Bezrobocie w przemyśle brytyjskim 
Kolejarze grożą strajkiem

ności, przy czym nie ma żadnych wiBezrobocie w przemyśle brytyjskim 
wzrasta z każdym dniem.

Szczególnie poważne redukcje zo
stały przeprowadzone ostatnio w prze 
myślę budowy maszyn. Znaczna licz
ba wielkich zakładów mechanicznych 
ograniczyła już produkcję do 3 dni w 
tygodniu, zwalniając tysiące robotni
ków. Potężne zakłady Standard Mo
tor Company Bannerłane w Coyentry 
zwolniły w tych dniach prawie poło
wę pracowników.

Dyrekcja zakładów Standard Mo
tor Company podała na uzasadnie
nie swego postępowania, że wszystkie 
firmy brytyjskie, eksportujące swą 
produkcję, napotykają poważne trud*

Amerykański Departament Stanu 
przeciw konferencji w obronie pokoju

NOWY JORK, (PAP). Krajo
wa rada pracowników nauiki, kul
tury i zawodów wolnych zamieści
ła w prasie oświadczenie, w któ
rym stwierdza się, iż rejestracja o- 
sób pragnących wziąć udział we 
wszystkich prizedsięiwi^ięciach, zwią 
zanych z konferencją w obronie po 
koju znacznie prześcignęła najbar
dziej optymistyczne przewidywa
nia. Krajowa Rada zmuszona by
ła nawet odrzucić wiele próśb o 
udział w konferencji w obronie po 
koju.

Potępiając próby Departamentu 
Stanu, zmierzające do uniemożli
wienia delgatom zachodnio-europej

Kronika polityczna
Min. spraw zagr. Z. Modzelewski 

przyjął 24 bm. ambasadora Czechosło
wacji w Warszawie Frantiszek Piszek.

Tegoż dnia min. Z. Modzelewski przy 
jął charge d’affaires Turcji w Warsza
wie Ało Haydar Gbrk. 

wolność 1 niezawisłość. Jak wów
czas — przed 128 laty — powstali 
przeciwko przemocy cudzoziemskiej 
i krzywdzie społecznej biedni chłopi, 
rybacy, marynarze, robotnicy i inteli
gencja postępowa, jak wówczas tale 
i dziś oficjalne przedstawicielstwa 
państw zachodnio - europejskich i A- 
meryki opowiedziały się po stronie 
przemocy i gwałtu, podczas gdy sza
ry człowiek Europy i Ameryki soli
daryzuje się całą duszą z bohater
skim ludem greckim i potępia bez
względnie krwawe represje reakcji; 
jak wówczas tak i dziś elita kultural
na całego świata występuje jedno
myślnie w roli rzecznika interesów 
uciśnionego ludu greckiego.

Armia demokratyczna Grecji na
wiązuje do najszczytniejszych tradycji 
greckich bojów wolnościowych.

Ongiś, w roku 1821 wódz powstań
ców peleponeskich, Kolokotronis, ty-

Sprawa kontroli nad energią atomową 
nie ruszyła z martwego punktu

NOWY JORK, PAP. — Na środowym posiedzeniu Komisji Atomowej 
ONZ przemawiał delegat Ukrainy Tarasenko, stwierdzając, że rezolucja 
trzeciego Generalnego Zgromadzenia przyjęta 4 listopada ub. roku i oma
wiana Obecnie przez Komisję, nie może być podstawą prac Komisji Ato
mowej, odciąga bowiem jedynie Komisję od zadań sformułowanych przez 
pierwszą sesję Generalnego Zgromadzeni*
Trudino aobie wyobrazić — mówił 

delegat Ukrainy — czym w ogóle ma 
się zajmować Komisja Atomowa, je-
ieli z zalkresu jej prać wyłącza się

doków na poprawę istniejącego sta
nu rzeczy w najbliższej przyszłości.

Wobec odrzucenia przez trybunał 
rozjemczy żądania kolejarzy podwyż
ki płac o 12 i pół szylingów tygodni o 
wo w brytyjskich kołach związko
wych liczą się s możliwością strajku 
na kolejach.

Chociaż bowiem zw, zaw. zobowią
zany jest zastosować się do decyzji 
trybunału, lecz rozgoryczenie wśród 
kolejarzy jest tak wielkie, że niewia
domo, czy władzom związkowym uda 
6ię powstrzymać robotników od straj 
ku.

skim i Ameryki Łacińskiej w uełzia 
le pracy konferencji jako poważ 
ny cios dla prestiżu kulturalnego 
Stanów Zjednoczonych — Krajo
wa Rada oświadcza: „Działalność 
Departamentu Stanu stanowi próbę 
zagłuszenia prawdy o tym, że dzia 
łącze kulturalni, wyznający różne 
poglądy polityczne na całym świe
cie popierają konferencję w obro
nie pokoju jako wkład w sprawę 
obrony pokoju, którego tak namięt 
nie pragną narody wszystkich kra
jów*.

Kara śmierci lub chłosty
Nowe zarządzenia na Malajach

Agencja BTTP donosi, że na Mala
jach ogłoszono nowe „nadzwyczajne" 
zarządzenia, które umożliwiają stosowa 
nie kary śmierci lub ciężkiej chłosty 
wobec osób, utrzymujących kontakty z 
powstańcami.

Nowe zarządzenia zezwalają jedno
cześnie na wydawanie wyroków Śmier
ci na wszystkich członków pewnej gru
py lub organizacji, jeśli chociażby je- 

mi słowy przemawiał do siepaczy suł 
tana:

— „Mordujecie nasze dzieci i żony, 
palicie nasze domy, wycinacie nam 
drzewa; ale gdybyście tu kamienia na 
kamieniu nie pozostawili, my i tak 
będziemy toczyć walkę, aż do zwy
cięstwa".

— „Lepsza jest jedna godzina wol
ności, niż 40 lat więzienia i niewo
li" — głosił Rigas Ferens, prekursor 
i ideologiczny organizator rewolucji 
1821 roku.

Podobnie dziś sekretarz generalny 
Partii Komunistycznej Grecji, Nikos 
Zr.charir dis, rzucił hasło, które zna
lazło oddźwięk w zercaob wszystkich 
miłujących woJrość synów Grecji:

— „Wszyscy d«- broni, wszystko 
dlą zwycięstwa!"

Ufamy że i tym razem rewolucja 
grecka skończy się triumfem wolnoś
ci j sprawiedliwości, T, P.

przygotowani-! Konwencji w sprawie 
zakazu wykorzystywania energii ato
mowej do celów wojennych i wprowa 
dzenia kontroli międzynarodowej. W 
obecnych warunkach Komisja Atomo
wa staje się jedynie parawanem, 
przykrywającym wyścig zbrojeń ato
mowych w USA.

Tarasenko podkreślił, że Komisja 
Atomowa powinna znaleźć wyjście ze 
ślepej uheziki, do której zaprowadził 
ją blok ang!o raeryfkański. Takim 
Wyjściem może być propozycja rządu 
radzieckiego w sprawie opracowania

Utrzymanie stosunków handlowych 
z krajami Europy Wschodniej 
jest życiową koniecznością dla państw zachodnich

PARYŻ, (PAP). — Ksiądz Boulier 
opublikował artykuł, w którym piętnu
je pTóby Stanów Zjednoczonych ogra
niczenia --ymiany handlowej między 
Europa Wschodnią ł Zachodnią. Przy
pominają,. uchwały nowzięte ostatnio 
w Genewie ks. Boulier stwierdza, źe 
utrzymanie stosunków handlowych z 
krajami Europy Wschodniej jest życio
wą koniecznością dla państw zachod
nich.

Komu mamy sprzedawać — piszę ks. 
Boulier — gdy Stany Zjednoczone nie 
chcą od nas nic kupować? U kogo ma- 

Otwarcie czechosłowackiego ośrodka
informac^jnego

W estetycznie i nowocześnie urzą
dzonych pomieszczeniach przy ul. Piu 
sa XI w Warszawie odbyło się w 
24 bm. uroczyste otwarcie Czechosło- 
wadkiego Ośrodka Informacyjnego.

den z członków danej grupy lub orga
nizacji zostanie schwytany z bronią w 
ręku.

W Singapoore zwraca się uwagę na 
to, źe te nowe zarządzenia zostały zre
dagowane w ten sposób, ażeby upraw
nić sądy do skazywania na karę śmier
ci również osób, które odrzuciły broń 
przy aresztowaniu, czyli innymi sło
wy — poddały się władzom.

Oświadczenie ministra Wol
skiego w aktualnej sprawie uregu 
lowania stosunków między Pań
stwem i Kościołem odbiło się 
głośnym echem wśród czytelni
ków „Dziennika Ludowego". 
Między innymi nadszedł również 
W tej sprawie do redakcji list 
dra, inż. Kazimierza Sucheckie
go, profesora Uniwersytetu Po
znańskiego, który podajemy do 
wiadomości.
Oświadczenie Rządu Rzeczypo

spolitej podane do ogólnej wtado 
mości w sprawie uregulowania sto
sunków między Plaństwem a Koś
ciołem powitało wielu członków 
Stronnictwa Ludowego z prawdzi
wym zadowoleniem.

Wiadomo jest bowiem, Że więk
szość chłopów polskich — to przy 
wiązani do wiary swoich przod
ków, praktykujący katolicy.

Wielu z tych chłopów będąc 
członkami Stronnictwa stawało w 
rozterce z sumieniem, czy należąc 
do jednego nie stoj'ą w kolizji z

i podpisania konwencji o jednoczes
nym zakazie używania energii atomo
wej dla celów wojennych i o wpro
wadzeniu ścisłej kontroli nad energią 
atomową.

Delegat ZSRR Malik oświadczył, 
że niektórzy członkowie Komisji. Ato 
mowej pragną zaabsorbować Komisję 
zwykłymi kwestiami technicznymi, a- 
żeby przeszkodzić je>j dalszej pracy 
nad zasadniczymi sprawami — zaka
zem Bfoni atomowej i kontrolą nad 
energią atomową, W tym celu prze
drukowuje się różne stare dokumen
ty. Delegacja ZSRR domaga się by 
Komisja Atomowa zamiast bezpłod
nej pracy przystąpiła natychmiast do 
opracowania projektów konwencji 
w sprawie zakazu broni atomowej 
i w sprawie kontroli nad energią ato 
mową.

my kupować, jeśli nie u tych, którzy 
nie żądają dolarów? Polska dostarcza 
nam węgla, płatnego w złotych, ale 
mamy jej za to dostarczać maszyn. 
Tymczasem Stany Zjednoczone usiłują 
nam w tym przeszkodzić.

Podkreślając, że ograniczenie wymia 
ny handlowej z Europą Wschodnią spo 
woduje m. in. masowe bezrobocie we 
Francji, ks. Boulier domaga się wzmo
żenia stosunków handlowych między 
Francją a krajami Europy Wschod
niej.

Na uroczystość przybyli m. in. min. 
Rabanowski, min. Dybowski, wicemin. 
Gamcarczyk, sekr. gen. MSZ Wierb- 
łowski i min, pełnomocny Grosz.

W uroczystości wziął również u- 
dział ambasador Czechosłowacji Frań 
ciszek Piszek, w otoczeniu wyższych 
urzędników ambasady.

Po krótkim powitaniu gości przez 
kierownika Ośrodka dra Krala — 
przemówił w imieniu Rządu min. 
Grosz podkreślając, że nowa placów
ka przyczyni się niewątpliwie do jesz 
cze lepszego zapoznania się z życiem 
i zdobyczami bratniej Czechosłowacji.

Otwarcie tej placówki — podkreś
lił w odpowiedzi ambasador Piszek — 
jest dalszym krokiem w rozwoju i po
głębianiu naszych przyjacielskich sta« 
suników.

drugim, czy będąc dobrymi z prze
konania katolikami mogą być do
brymi ludowcami.

Wątpliwości te zostały katego
rycznie usunięte przez wyraźne 
stwierdzenie, że uszczuplanie swo
bód religijnych nie leży w inten
cjach Rfeądu.

Rząd nie ma też zamiaru kaso
wać ani nauki religii w szkołach, 
ani znosić zakładów wychowaw
czych, zakonnych lub pozostają
cych pod kierownictwem kleru 
świeckiego, przez co chce dać swo 
bodę wierzenia i religii.

Stronnictwo Ludowe uznając to 
również nie ma tendencji antyre- 
Ugijlnych i nie miesza się do prze
konań swoich członków, pozosta
wiając to ich sumieniu, a nawet bio 
rąc w obronę wyzyskiwanych chło
pów, czyni poniekąd zadość postu
latom religii katolickiej, zasadom 
spt awiedl iwości społeczne j.

Natomiast Stronnictwo Ludowe 
stoi twardo na stanowisku, że reli- 
gia ani Kościół nie może być po
krywką dla niezgodnych z jej zasa
dami lojalności wobec władz pań
stwowych polityki pewnej części 
kleru, występującej przeciw Pań
stwu Ludowemu i jego podstawo- 
wym interesom.

Toteż z prawdziwym uznaniem 
witają jego członkowie wezwanie 
Rządu, zmierzające do wymiany 
konkretnych wniosków z hierar
chią kościelna, w celu uregulowa
nia stosunków między Państwem a 
Kościołem.

KAZIMIERZ SUCHECKI

Chińska armia ludowa
posuwa się naprzód

Według informacji agencji France . 
Presse z Nankinu, na północnym brze 
gu rzeki Jang Tse Kiang skoncen
trowane są wielkie siły armii ludowej, 
czyniąc systematyczne przygotowania 
do sforsowania rzeki. Ostatnio woj
ska ludowe zajęły port rzeczny Kuan 
w odległości 64 km na wschód od 
Nankinu.

Trzy grupy armii ludowej z Chin 
północnych pod dowództwem genera
ła Lin Plao przybyły do rejonu Czun- 
sien w odległości 50 km na północ 
od Nankinu.

Delegacja albańska
u Sialma

MOSKWA, PAP — 23 bm. gene
ralissimus. Stalin, przyjął albańską de 
legację rządową z premierem Enver 
Hodżą na czele. Podczas audiencji o- 
becni byli min. spraw zagr. ZSRR 
Wyszyński oraz posłowie ZSRR w 
Albanii i Albanii w Zw. Radzieckim.

RADIO-TELEFON 
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@ W czwartek, w piątą rocznicę ma 
sakry dokonanej przez hitlerowców ‘w 
Fossach Ardeatyńskich w Rzymie, od
była się na miejscu stracenia uroczy
stość założenia kamienia węgielnego 
pod mauzoleum, w którym spoczną 
zwłoki 335 zamordowanych. Masakry 
tej dokonali hitlerowcy w czasie oku
pacji Rzymu w odwecie za zamach, zor 
ganizowany przez partyzantów przeciw 
ko jednemu z oddziałów SS.

W najbliższych dniach przybyć 
ma do Pragi 6-osobowa rumuńska dele
gacja handlowa z ministrem handlu za 
granicznego Aleksandrem Barladeanu 
na czele. Delegacja przeprowadzi ro
kowania w związku z czechosłowacko- 
rumuńską umową handlową na rok 
1949.

Z okazji 117 rocznicy Śmierci 
Goethego w Weimarze odbyły się uro
czyste akademie z udziałem przedstawi 
cieli niemieckiego świata kulturalnego, 
społecznego, organizacji demokratycz
nych oraz przedstawiciele władz ra
dzieckich.Sto, 2 „DZIENNIK LUDOWY" Nr 83
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Praca
LUDZIE na wsi słyszą o ma

sowym wyścigu pracy 
wśród robotników, ale bardzo 
często nie rozumieją na czym 
ten wyścig pracy polega. Wróg 
klasowy zmyśla na ten temat 
najrozmaitsze plotki, Niektórzy 
czytając w gazetach, że ten czy 
ów robotnik zrobił robotę pięć 
Łub sześć razy większą od wy
znaczonej, myślą, że polega to 
na wyjątkowej sile robotnika. 
Gdy w rzeczywistości nie siła 
decyduje o dużych wynikach 
pracy, lecz umiejętna i syste
matyczna organizacja pracy. Je 
żeli ktoś nie rozumnie pracuje, 
choćby był nawet bardzo sil
ny — zrobi nie wiele. Potwier
dziło te fakty dziesiątki tysię
cy robotników, którzy stanęli 
do wyścigu pracy, wykonując 
zadania ponad normę.

Do wyścigu w pracy stanęły 
wszystkie zawody; górnicy, hut 
nicy, tkacze, kolejarze, robot
nicy budowlani itd. Powiększa
jąc w ten sposób własne zarób 
ki dają oni krajowi więcej to
warów, przyśpieszają odbudo
wę, zbliżają kraj i naród do 
osiągnięcia pełnego dobrobytu.

Jeśli chodzi o wieś to trzeba 
pamiętać że dobrobyt sam na 
wieś nie przyjdzie, nikt nam go
towego dobrobytu nie przynie
sie, tylko my sarni musimy zdo
być go sobie umiejętną i rozum
ną pracą. Trzeba więc i na wsi, 
biorąc wzór z robotników, pod
jąć wyścig pracy w pierwszym 
rzędzie o urodzaj i hodowlę.

Rolnictwo stoi u nas na bar- 
doz niskim poziomie. Dlaczego 
taik jest, już o tym pisałem i nie 
będę tego powtarzał po raz dru 
gi. Weźmy jako przykład naj
bardziej dla mało i średniorol
nych chłopów korzystną hodow 
lę świń. Gzy można nazwać ho
dowlą to, że ktoś wykarmi dwie 
sztuki na rok? Nie, to nie żad
na hodowla i z takiej hodowli 
nie sposób osiągnąć dobrobyt. 
Żeby hodowca za dwie sztuki 
osiągnął sam dla siebie dobro
byt, to musaałyby te świnie ko
sztować tyle, że nikogo nie by
łoby stać na kupno mięsa z 
tych świń. Rząd zagwarantował 
opłacalność hodowli przez usta 
lenie opłacalnych cen na żyw
ca, a reszta teraz zależy od

gSffittHIBl® SOrgHHlgS kwa
chłopów. Jeżeli teraz chłopi po
myślą o hodowli to w niedługim 
czasie mogą wybitnie podnieść 
swój dochód,

LE sprawa hodowli to nie 
tylko pewna ilość czasu 

poświęconego na obrządzanie 
inwentarza lecz również spra
wa rozumnej i celowej organi
zacji hodowlanej. Jeśli krowę 
będziemy karmić źle, to znaczy

Projekt ustawy o Narodowym Planie Gospodarczym 
przewiduje szybki® zakończenie okresu odbudowy

Sejmowa Komisja Planu Gospodar
czego w drugim czytaniu przyjęła 23 
bm. projekt ustawy o Narodowym Pla 
nie Gospodarczym na rok 1949.

Sprawozdawcą był poseł Rapaczyń 
ski (PZPR), przewodniczył pos. Cieślak 
(SL).

Plan na rok 1949 zamyka okres 3-let 
niego planu odbndowy gospodarczej. 
Wykonanie tego planu stworzy podsta 
wę dla realizacji 6-letniego planu roz 
woju i przebudowy gospodarczej Polski, 
planu budowy podstaw socjalizmu. -

IV przemyśle plan przewiduje poważ 
ny wzrost produkcji, podjęcie nowych 
rodzajów produkcji, pogłębienie piano 
wania asortymentowego, wzmocnienie 
kontroli wykonania planu, zwiększenie 
wydajności pracy, polepszenie jakości 
produkcji oraz polepszenie wyników fi
nansowych przez obniżenie kosztów wła 
snych produkcji.

W r. 1949 zostanie uruchomiony sze
reg nowych zakładów produkcyjnych 
oraz zostanie podjęty szereg nowych ro 
dzajów produkcji.

Plan po raz pierwszy wyraźnie ujmu
je podstawy gospodarki uspołecznionej 
w rolnictwie i to zarówno na odcinku 
publicznego władania ziemią, jak i w 
zakresie gospodarki chłopskiej. Dąży 
się do podnoszenia produkcyjności i to- 
warowośei gospodarstw państwowych, 
które też mają się stać czynnikiem przo 
dającym w dziele krzewienia postępu 
rolniczego.

Na odcinku gospodarki chłopskiej roz 
.szerzenie zakresu gospodarki uspołecz
nionej ma nastąpić na drodze organi
zowania 1 wszechstronnej pomocy dla 
różnego typu spółdzielni produkcyjnych, 
rozbudowy istniejących wsi samopomo
cowych i zwiększenia zakresu mecha
nizacji.

Inwestycje w rolnictwie wyrażają 
się w 1949 r. globalną sumą ok. 33,9 mi
liarda zł. 

nie dokarmiać lub przekarmiać, 
a przy tym nieumiejętnie doić, 
mleka będzie mało. Tak samo 
będzie z nośnością kur, które 
mieszkać muszą w zimnych 
kurnikach i są źle karmione, 
Chlewów dla świń na wsi prze
ważnie nie ma, świnie stoją w 
kojcach zagrodzonych w obo
rze, a jeśli chlew jest, nikt go 
nie czyści i nie bieli. W smro

Zadaniem gospodarstw państwowych 
jest dostarczanie materiału hodowlane
go i selekcyjnego dla gospodarstw pu
blicznych i chłopskich. Produkcja rol
nicza gospodarstw państwowych kształ
tować się ma następująco: produkcja 
zbóż chlebowych wzrośnie o ok. 28 proc., 
ziemniaków o ok. SO proc., buraków cu
krowych o 28 proc. — w stosunku do 
1948 r.

W zakresie produkcji zwierzęcej — 
zadaniem gospodarstw publicznych bę
dzie znaczne powiększenie pogłowia ko
ni, bydła i trzody.

Produkcja rolnicza i zwierzęca gospo
darstw chłopskich — jak przewiduje 
plan __ ulegnie zwyżce w porównaniu
z rokiem poprzednim, głównie dzięki 
skuteczności oddziaływania pomocy, 
której Rząd udzieli gospodarstwom 
chłopskim.

Plan na 1949 r. przewiduje znaczny 
wzrost wywozu artykułów rolnych 
(zbóż, słodu, warzyw, owoców i jagód, 
przetworów ziemniaczanych, cukru, jaj, 
drobiu bitego, ryb i konserw rybnych).

W zakresie melioracji w® 1949 r. za
kończone mają być m. in. prace nad o- 
suszaniem Żuław.

W praey poczty zwróci się specjalną 
uwagę na obsługę wsi. Przewidziane 
jest zwiększenie liczby listonoszów wiej 
skich do 7.500. 050 wsi otrzyma połą
czenia telefoniczne.

Ustawa o planie przewiduje, że w wy 
niku zwiększenia produkcji material
nej oraz wprowadzenia stałego systemu 
oszczędnościowego w zakresie zużycia 
środków produkcji dochód narodbwy 
wzrośnie o około 14 proc, w porównaniu 
z rokiem 1948. Dochód narodowy w 
roku 1949 przekroczy dochód narodowy 
z rokn 1937 o 14 proc. Ten olbrzymi 
przyrost należy określić, jako możliwy 
tylko w ustrojach, które przez rewolu
cyjne reformy społeczne zniosły istnie
jącą w ustroju kapitalistycznym sprze

dzie i brudzie świnie nie tylko 
źle rosną, ale i często chorują, 
są zatrute, tracą apetyt. A prze 
cięż tyle się mówi i piszę o 
tym, jak należy postępować ze 
stworzeniem. Istnieją specjalne 
podręczniki do nauki hodowli, 
tylko że mało kto je zna i ko
rzysta z tej nauki zaczerpniętej 
z doświadczania. A właśnie 
nauka o hodowli powinnaby te-

czność między rozwojem sil wytwór
czych, a stosunkami własności środków 
produkcji.

Plan szkolenia i oświaty przewiduje, 
że w szkolnictwie podstawowym nastą
pi całkowita likwidacja obwodów bez- 
szkolnych, a nauczaniem objęte zosta
ną wszystkie dzieci w wieku od 7 do 
13 lat. Również nastąpi zwiększenie 
ilości szkół średnieh, zawodowych i 
wyższych.

W roku 1949 wchodzi po raz pierw
szy do narodowego planu gospodarcze
go plan knltury. Liczba kin powiększy 
się o 172, z czego 151 przypada na kina 
ruchome. Liczba radiostacji podniesie 
się z 11 do 14. Plan przewiduje znacz
ny wzrost liczby radiowęzłów i wzrost 
akcji bibliotecznej.

Ogólna suma wydatków na cele so
cjalne i kulturalne ze środków na in
westycje oraz wydatków bieżących bud 
żetu państwowego wyniesie około 129 
miliardów zł.

Zaplanowane na 1949 r. inwestycje 
pochłoną 26 proc, dochodu narodowe
go. Cyfra ta jest świadectwem olbrzy
miego wysiłku, który ponoszą najszer
sze masy pracujące, ażeby odbudować 
zniszczony wojną kraj i przebudować 
jego strnkturę gospodarczą. XV naszych 
warunkach walka o właściwy podział 
dochodu narodowego i ograniczenie ele
mentów kapitalistycznych jest walką o 
zlikwidowanie zacofania gospodarczego 
i kulturalnego Polski, które może się 
dokonać jedynie w drodze wzrastających 
inwestycji.

Ogólna suma nakładów inwestycyj
nych ze środków limitowanych wynie
sie w 1949 roku — 299 miliardów zł. Do 
tej kwoty dochodzą inwestycje, dokony
wane ze środków własnych samorządu, 
spółdzielczości, instytucji i organizacji 
społecznych, zawodowych itp. na sumę 
18,7 mlrd. zł. Łączna kwota, przeznaezo 
na na inwestycje, wynosi 308,9 mlrd. zł. 

raz iść w parze z rozwojem ho- 
dowli. Byłby to pierwszy wyś
cig pracy na wsi.

Równorzędnym wyścigiem 
pracy na wsi powinno być sta
ranie o zdobycie pokarmu, dla 
inwentarza i zabezpieczenie 
przychówku tak bydła, jak i 
świń. Mało u nas dba się o po
karm dla bydła. Mało sieje się 
wyki, rzadko kto sadzi dla by
dła buraki lub białą marchew, 
która od czasu jak dwory za
przestały hodowli prawie nie 
pojawia się na polach. Po wy
ce, do połowy lipca, można jesz 
cze zasadzić pastewne buraki i 
te urosną do listopada.

Jeśli idzie o hodowlę świń, 
widzę tu wyścig w masowej ho
dowli macior. Bez maciory nie 
ma hodowli, A tu znów nie tyle 
potrzeba siły, ile rozumnego po 
dejścla do sprawy7, I tak we 
wszystkim potrzebny jest nie 
tyle mięśniowy, ile rozumny 
wysiłek.

Jeżeli mamy uchować sobie 
maciorę, musimy mieć dla niej 
oddzielny, ciepły czysty i widny 
chlew. Postawimy go sami i to 
bardzo tanim kosztem. Recep
ty nie podaję, bo każdy rolnik 
zna' te sposoby, byle chciało 
mu się podjąć nieco trudu,

WRESZCIE wyścig pracy o 
urodzaj to głęboka, możli

wie maszynowa orka, obornik, 
nawozy sztuczne, zasiew siew 
nikiem, dobre ziarno siewne. 
Wreszcie walka z chwastami: 
z ostem, ognichą itp.

Spotkałem się z uwagami 
chłopów, że jakoby w rolnictwie 
trudno było stosować wyścig 
pracy. Są to stare i niesłuszne 
nawyki, wynikające z przyzwy
czajenia do zacofaństwa w go
spodarowaniu na wsi. Nawyki 
te trzeba odrzucić precz, jako 
zło utrzymujące wieś w nie
dostatkach, Zamiast tych star 
rych nawyków trzeba rzucić 
nowe, bojowe hasło: Do po
wszechnego dobrobytu po przes 
masową prdukcję rolną, a szcze 
golnie hodowlaną!

Powtarzam: inaczej dobrobyt 
ogólny jest nieosiągalny, zaś 
bez zwiększenia produkcji rol
nej nieosiągalny jest dobrobyt 
wsi.

ta Ukrainie Radzieckiej (2)

Gdzie były ruiny i zgliszcza
—- Nie sądźcie zbyt butowo na

szego gospodarstwa — powiedział 
nam przewodniczący kołchozu ^Zapo
rożec'*  rejonu sŁaro-bieszewskiego, 
obwodu stalinowskiego. — Musicie 
wiedzieć, że po odejściu okupantów 
pozostały tu tylko zgliszcza i ruiny 
i ani jednej sztuki żywego inwenta- 
nza. Ais jesteście przecież z Polski, 
sami te rzeczy przeżywaliście, zrozu
mie ci® więc łatwo...

Nagi grzęzną w gęstym, głębokim 
błocie, Czarnoziem — gleba błogo
sławiona. Za zasłoną z mgły i sią
piącego deszczu (zarysowują się kon
tury budynków. Ferma hodowlana.

— Jak widzicie, wszystkie budyn
ki gospodarcze już stoją — mówi da
lej przewodniczący. — A inwentarz? 
Zaczęliśmy od 7 koni, jakie otrzyma
liśmy od armii. A dziś?

Dziś kołchoz „Zaporożec" ma 189 
a*tuk  bydła rogatego, 47 koni, 107 
świń, 373 owca.

— Z pomocą przyszły aasa inna 
republiki, gdats nie było okupacji fa

szystowskiej. .A więc przede wszyst
kim Federacja Rosyjska i Kazach
stan. Poza tym kontraktowaliśmy cie
lęta u kołchoźników jako przypłód 
ich inwentarza prywatnego. Teraz o- 
siągamy już stan przedwojenny.

Obwód stalinowski w Zagłębiu Do
nieckim należy, a ściśle mówiąc — 
należał do najbardziej zniszczonych. 
Tu, nad rzeką Mius w ciągu dwóch 
przeszło lat przebiegała linia fronto
wa, tu ogarnęła Niemców przed ich 
odejściem szczególna furia niszcze
nia. W tym olbrzymim ośrodku prze
mysłowym mógł pozostać tylko ka
mień na kamieniu. A wieś ucierpiała 
niewiele mniej, niż kopalnie, fabry
ki j miasta, Wystarczy nadmienić, że 
Straty wojenne w wymienionym wy
żej kołchozie przekraczają kwotę 
3 milionów rubli.

W porze odwilży i roztopów auto
busy wycieczkowe mogą posuwać się 
tylko bardzo powoli i ostrożnie. Daje 
to ten pki®, że można się dokładnie 

'rozejrzeć po okolicy.

Widzimy wszędzie we wsiach, któ
re mijamy, czyste, wapnem bielone 
domka z przybudowaną obórką i o- 
gródkami. Uderza rozmach i pow
szechność odbudowy. Nikt już nie 
mieszka nigdzie w ziemiankach czy 
bunkrach. Odbudowa objęła również 
budynki gospodarcze w kołchozach 
i gmachy użyteczności publicznej: 
szkoły, kluby, świetlice.

Na inwestycje w kołchozach prze
znaczony jest tzw, fundusz niepo
dzielny, który wynosi przeciętnie 15 
proc, ogólnego dochodu kołchozu o- 
siągniętego w danym roku gospodar
czym, Tak w kołchozie im. Armii 
Czerwonej, rejonu mariińskiego, od
budowano z tego funduszu w ciągu 
ostatniego roku — cielętnik, garaż 
dla traktorów, budynek zarządu koł
chozu.

Z

Delegacja chłopów polskich miała 
sposobność zwiedzić jedną z odbudo
wanych szkół (dziesięciolatkę) we Wsi 
Grigoriewce, rejonu mariińskiego. Ta
kiej sokoły nie powstydzi się nawet 
większe miasto. Jasne, przestronne 
klasy, wygodne ławki uczniowskie, 
reprodukcje znanych obrazów na ścia 
nach i barwne tablice, kwiaty na 
parapetach okiennych —■ stwarzają 
wyjątkowo miłą i przytulną atmo

sferę, Szkoła posiada również salę 
gimnastyczną, zaopatrzoną w niezbę
dne . przyrządy oraz obszerną świet
licę uczniowską z dużą biblioteką, 
szachami, warcabami, dominem. De
koracja ścian świetlicy, odznaczająca 
się prostotą i dużym smakiem arty
stycznym, jest dziełem rąk uczniow
skich.

PO wojnie, zresztą jak j u nas, 
najważniejszym zadaniem rolnic

twa radzieckiego była likwidacja od
łogów. Obecnie nie istnieje już ta 
■kwestia. 99 proc, powierzchni upraw
nej jest już wyzyskana. Szeroko sto
suje się w płodozmianie system tra- 
wopolny. Walczy się o zatrzymanie 
śniegu na polach, co w okręgach 
podległych suszy jest szczególnie waż 
ne (np. w niektórych rejonach ob
wodu stalinowskiego latem roku u- 
biegłego nie upadł deszcz ani ra
zu). Podczas jazdy na polach widzi 
się co pewien czas młody las, pasy 
młodych drzew, ' które stanowią o- 
chronę przed zabójczym działaniem 
suchych wiatrów wschodnich oraz 
przyczyniają się do utrzymywania 
wilgoci powietrza podczas upałów 
letnich. Np. w wymienionymi kołcho
zie „Zaporożec" w reku 1948 zasa
dzono 10 ha młodego lasu, nie li

cząc pasów leśnych, na polach któ
rych ogólny obszar w roku 1954 o- 
siągme 60 ha.

Nie dość tego, że znikły odłogi, 
Do ogólnego areału przybywają no
we grunta uprawne. W kołchozie im. 
Wasiliewa, obwodu kijowskiego, 
wzdłuż brzegów rzeki Irpień, rozcią
gały się do niedawna szerokim pa
sem niedostępne bagniska. Po prze
kopaniu kanałów i zbudowaniu sta
cji pomp uruchomiono system od- 
wadiniaiąco . nawadniający. Stacja 
pompuje wodę z kanału, a następ
nie, przy pomocy specjalnych urzą
dzeń rozprasza się wodę jako sztucz
ny deszcz na grunta położone wy
żej.

Po osuszeniu bagien kołchoz zdo
był 592 ha doskonałych gruntów u- 
prawnych. Przeciętne zbiory kartofli 
wynoszą 269 cetnarów z hektara, po
midorów — 600 cetnarów, równie wy 
sokie są zbiory kapusty, ogórków, 
marchwi i innych warzyw. (Kołchoz 
ze względu na bliskość dużego miasta 
nastawiony jest na produkcję mlecz
no-warzywniczą).

Wieś radziecka zagoiła jut prawie 
ciężkie rany wojny i okupacji.

J. Wasilewski 
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Zespoły hodowlane przy szkołach Przysposobienia Rolniczego
Poparcie starostwa powiatowego w Szamotułach

(B) W powiecie szamotulskim 
są czynne trzyletnie szkoły Przy
sposobienia Rolniczego w liczbie 
31. Uczęszcza do nich 1.800 ucz
niów, którzy obecnie podzieleni są 
na zespoły P. R. Uczniowie niż
szych klas należą do zespołów 
I-go stopnia. W tej grupie — 52 
zespoły, liczące 448 osób, zajmują 
się uprawą ziemniaków, 36 zespo
łów (299) — współzawodniczy w 
uprawie ogródków warzywnych, 
12 zespołów (105) — w uprawie 
buraka pastewnego. Poza tym do 
zespołów I-go stopnia należy jesz
cze 5 zespołów uprawy buraka cu
krowego i 4 zespoły uprawy lnu.

Zespoły PR Il-go stopnia zajimu 
ją się hodowlą wszelkiego rodzaju 
drobiu, królików, prosiąt, cieląt i 
owiec. 34 zespoły z 241 uczniami

współzawodniczą w hodowli pro
siąt.

Praca wszystkich tych zespołów 
konkursowych PR cieszy się du
żym zainteresowaniem i poparciem 
starostwa powiatowego. Wyasygno 
wało ono w ubiegłym tygodniu na 
pomoce naukowe dla tych zespołów 
64 tys. zł. Z s-umy tej zakupiono 
fachowe książki i broszury dla u- 
ozestników poszczególnych zespo
łów.

W Inspektoracie Oświaty Rolni
czej w Szamotułach rozpoczął się 
niedawno kurs wychowu kurcząt. 
W Średnich Szkołach Rolniczych 
pow. szamotulskiego: w Nowej 
Wsi, Sędzinach i Buszewie odbędą 
się w najbliższym czasie również 
kursy dokształcające dla przodow
ników zespołów PR Iii-go stopnia.

Wszystkie te kursy subwencjono 
wane są przez Starostwo Powiato 
we, które wyasygnowało pewną 
kwotę na utrzymanie i dojazdy

Z licznych zespołów PR najlep
szy jest zespół hodowlany w 
Krzeszkowicach, gminy Otorowo. 
Otrzymał on tytułem premii 35 ty
sięcy złotych na zakup prosiąt ho
dowlanych. Zespół ten prowadzi 
jeden z najlepszych instruktorów 
PR w powiecie Banaś. Premia o- 
trzymana przez zespół w Krzesz
kowicach stała się bodźcem do in
tensywniejszej pracy powstałych 
zespołów konkursowych PR.

Rozwój współzawodnictwa
we wsi Białczyk w powiecie gorzowskim 

(Od własnego korespondenta) 
lutym br. gospodarze gromadyW

Białczyk gminy Witnica powiatu go
rzowskiego przystąpili do odbudowy 
świetlicy. Utworzono komitet gro
madzki z miejscowym sołtysem na cze
le. Pod przewodnictwem tegoż sołtysa 
gromada przystąpiła do współzawod
nictwa. Postanowiono wytężyć wszyst
kie siły, użyć wszystkich możliwych 
środków, by odbudować cenną pla
cówkę kulturalną.

Do odbudowy świetlicy chłopi biał
czykowscy ofiarowali samorzutnie: 140 
dniówek roboczych, 21 dniówek stolar-

Terminowe spłaty podatku gruntowego
w powiecie. wolsztyńskim

skich, 4 dniówki murarskie, co licząc 
po cenach normalnych wyniosłoby 
68.500 zł. Chłopi posiadający konie od
dali do użytku komitetowi siedem fur
manek, ofiarowali legary pod podłogę 
i dwa metry sześcienne drzewa, za któ 
re — nabywając po normalnej cenie — 
musieliby zapłacić 37.500 zł. Inne ma
teriały konieczne do odbudowy świe
tlicy, chłopi tejże gromady zakupili za 
ogólną sumę 16.436 zł, z kwoty uzyska
nej z dobrowolnych składek.

Niezależnie od tego przystąpiono do 
współzawodnictwa przy budowie drogi 
długości 1500 m i wykopania rowów, 
długości 1000 m. I w tym wypadku 
chłopi białczykowscy ukończyli prace 
przed zaplanowanym terminem. Czyn 
ich świadczy o dużym wyrobieniu spo
łecznym. (J. B.)

Brak lekarzy na Ziemi Lubuskiej
(g) Na Ziemi Lubuskiej odczu

wa się nadal brak lekarzy. Spoty
ka się powiaty, w których jest za
ledwie 1 lekarz — tn. in. w Skwie
rzynie. Tymczasem na stairych zie
miach Wielkopolski, zwłaszcza w

miastach powiatowych jest po kil
ku 1-ulb nawet kilkunastu lekarzy.

Należałoby zatem przyśpieszyć 
wejście w życie rozporządzenia wy 
konawczego do ustawy o rozmiesz
czeniu lekarzy.

(sz) Rolnicy gromady Adolfowo 
(gm. Rakoniewice, poiw. Wolsztyn) 
już w dniu 15 marca br. uiścili 
pierwszą ratę podatku gruntowego 
W 100 proc.

Na drugim miejscu znajdują się 
gromada Chobienice (gm. Siedlec, 
pow- Wolsztyn), która uregiuloWa-

ła należności z tytułu I-szej raty 
podatku gruntowego całkowicie 2 
dniem 17 marca hr. Zasługuje to 
tym bardziej na uwagę, że miesz
kańcy tej wsi rekrutują się W prze
ważającej mierze z biedoty wiej
skiej.

Wiosenne porządki w Kole
(C) Nareszcie przystąpiono do 

opracowania planu tak bardzo po- 
trzebncj w Kole nowej szkoły po
wszechnej. Powstał już specjalny 
Komitet budowy- Zarząd Miejski 
rozpoczął intensywny remont do
mów robotniczych w ramach akcji 
*R“.

Następuje znaczne ożywienie na 
odcinku oświaty i kultury. Nowy 
zegar na Ratuszu czeka jeszcze na 
oszklenie. Postępują też prace w 
dziedzinie zadrzewienia miasta; roś

nie ilość skwerków na ul. Nowo
wiejskiej, Botanicznej i Sejmiko
wej. Płyty chodnikowe zamierza 
Zarząd Miejski wykonywać we 
własnym zakresie, gdyż kalkuluje 
się to o wiele taniej.

Dfieamość wsi
na odbudowę Warszawy

W Szczecinie odbyło się plenar 
ne posiedzenie Wojewódzkiej Ra
dy Narodowej. Zebrani, w którym 
wziął udział członek Rady Pań
stwa wicemarszałek Stanisław

Czesław Michałek 
prelegentem

(c) Słynny już w Polsce przodownik 
pracy, spawacz — Czesław Michałek 
wygłosił referat na zebraniu załogo
wym, zapoznając wszystkich robotni
ków zakładów Cegielskiego z metoda
mi i organizacją pracy, dzięki której 
wyrobił niedawno 769% normy. Refe
rat przodownika Michałka spotkał się 
z przychylną oceną wszystkich słucha
czy.

Pomoc dla architektów
powiatowych

(g) W -tych dniach opuściła Zakład 
Doskonalenia Rzemiosła w Poznaniu 
pierwsza kadra instruktorów budow
nictwa wiejskiego przeszkolona na kur 
sach I i II stopnia. Pierwsi instrukto
rzy, a jest ich 30, dobrze spisali się w 
nauce i postępach. Pracować będą te
raz jako pomocnicy architektów po
wiatowych przy odbudowie zniszczeń 
wojennych na wsi.

Co warto zobaczyć
w Poznaniu?

TEATRY •

jjiyiujui utiiuaici yy uui
Komedia B. Shawa „Major Bar 

bąra“ po blisko dwumiesięcznej 
gościnie na deskach Państwowego 
Teatrli Polskiego w Poznaniu, scho 
dzi z tej sceny, by ustąpić miejsca 
nowej premierze i udaje się w ob
jazd na Ziemię Lubuską.

Ze względu na cztery zmiany de 
koracyjlne i dużą obsadę, sztuka ta 
nie może być grana na małej sce
nie i dlatego wystawiona będzie 
tylko w miastach, posiadających 
Warunki do jej pokazania w peł
nej oprawie-

Przedstawienia odbędą się: 26 
i 27 marca br. w Gorzowie W Tea
trze Ziemi Lubuskiej o godz. 20,00 
oraz 2 i 3 kwietnia w Zielonej Gó
rze w sali Teatru Miejskiego o 
godz. 20.00.

Obsada sztuki premierowa, z Kos 
sowską, Maślińską, Wichniarzem, 
Kordowskim i Rydlem na czele ze 
społu.

Ceny miejsc — pomimo dużych 
kosztów wyjazdowych — normal
ne. Członkowie związków zawodo
wych korzystają z 50 proc, zniżki. 

Kolejarz-wynalazca
(c) Po rozpatrzeniu przez Minister

stwo Komunikacji pomysłu racjonali
zatorskiego przodownika pracy rze
mieślnika' Teodora Dzierżanowskiego z 
warsztatów kolejowych w Pile, przy
znano 
zł za 
kadzi 
zów.

Szwalbe, było poświęcone sprawo
zdaniom złożonym przez Państwo
we Gospodarstwa Rolne okręgu 
szczecińskiego i koszalińskiego, 
przez Techniczną Obsługę Rolnic
twa i spółdzielnie „Samopomoc 
Chłopska'1, dział rolnictwa i re
form rolnych urzędu wojewódz
kiego o>raiz Polskie Zakłady Zbożo 
we.

Komisja Rolna WRN poddała 
krytyce złożone sprawozdania i 
wysunęła wnioski, zmierzające do 
usunięcia dotychczasowych niedo
ciągnięć. Wszystkie wnioski Komi
sji Rolnej zostały przyjęte przez 
WRN i jednogłośnie zatwierdzone.

Ofiamość pocztowców
poznańskich

Pracownicy pocztowi Poznania 'I 
wszystkich miasteczek oraz wsi woje
wództwa poznańskiego zajęli pierwsze 
miejsce w ofiarności na odbudowę War 
szawy.

W roku 1948 przekazali oni 
Fundusz Odbudowy Stolicy 
złotych. Ponadto pocztowcy 
scy rozprowadzili na
szawy nalepki o łącznej 
2.421.000 złotych, (c)

Nad Warty

mu nagrodę w wysokości 15.000 
pomysł przyrządu do obracania 
wodnych przy naprawie parowo-

JAROCIN

(ch) W Tarcach pow. Jarocin odbył 
się miesięczny kurs dla kierowników 
ośrodków maszynowych. Kandydaci 
przysłani byli przez Samopomoc Chłop 
ską. W kursie wzięło udział 50 osób.

MOGILNO

na Spoi.
1.165.000 
poznań-

odbudowę War*  
wartości

dia. Adres Towarzystwa powinien 
znać sołtys każdej gromady.

WIELKI — o godz. 19 „Tosca”. 
POLSKI — o godz. 19 „Major Barba
ra” B. Shaw’a w reżyserii W. Horzycy. 
NOWY — o godz. 19.30 „Candida” ko
media B. G. Shaw’a z udziałem I. Ja- 
glarzowej, M. Kiernikówny, A. Młod
nickiego, K. Janusa, St. Janowskiego, 
B. Zielińskiego. Reżyseria E. Chaber
skiego, dekoracje St. Jarockiego.
KOMEDIA MUZYCZNA — o godz. 20 
„Wesele Fonsia" R. 
udziałem Z. Jamry, 
B. Orszańskiej, Z.
i in.

Ruszkowskiego z 
K. Zbikowskiej, 
Laurentowskiego

A

APOLLO — „Melodia serc” o godz. 
13, 15.30, 18, 20.30.
BAŁTYK — „Człowiek z karabinem” 
o godz. 16, 18, 20.
MUZA __ „Gasnący płomień” o godz.
15.30, 18, 20.30.
RIALTO — „Cezar i 
godz. 15.30, 18, 20.30.
WARTA — „Timur i
o godz. 16, 80, 20.
AKTUALNOŚCI nr 12
12, 13 i 14.

Kleopatra" o

jego drużyna"

o godz. 10, 11,

______L
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f”oiskie SS&eiio 
podczas Targów w Poznaniu

(ch) Dyrekcja Polskiego Radia w j gach Poznańskich. Polskie Radio
Poznaniu opracowała program ra
diowy na Międzynarodowych Tar

Jeden sklep spółdzielczy
mięcej

(R) W gromadzie Kiszewo pow. 
Oborniki otwarto ostatnio spółdzielczy 
sklep gromadzki nr 7, należący jo Gm. 
Spółdzielni SCh w Obornikach. Na 
zebraniu udziałowców było około 60 
osób. Wybrano komitet sklepowy, w 
skład którego weszli: F. Michalski, J. 
Jawka, W. Frąckowiakowa, Stacho
wiak i Nowak.

będzie się mieściło w pawilonie ob
sługi publiczności.

Zamiast dotychczasowych kon
certów życzeń będzie nadawana 
muzyka popularna. W programie 
dziennym przewiduje się nadawa 
nie szeregu audycji mówionych: 
dzień, radiowego, przegl. prasy co- 
dzienej, omówienie imprez rozryw 
kowych odbywających się w danym 
dniu w Poznaniu, komunikaty 
MTP itp.

Polskie Radio zainstaluje na te
renie MTP 20 głośników-

(ch) Onegdaj Gminna Rada Naro
dowa w Strzelnie-Południe — w powie 
cie mogileńskim wybrała wójtem gmi
ny Jadwigę Galewską. J. Galewska 
jest córką rzemieślnika. Pracowała 
wydajnie na niwie społecznej, m. in. 
była ona sekretarką powiatowego Za

rządu Ligi Kobiet.

**
*

(ch) Towarzystwo Burs i Stypendiów 
powiatu mogileńskiego przyznało 44 sty 
pendia uczącej się młodzieży. Stypen
dia otrzymała przeważnie młodzież 
miejska. Wniosków ze wsi było bardzo 
mało. Powodem tego jest fakt, że mło 
dzież wiejska nie zna adresu Towarzy
stwa i nie może ubiegać się o stypen-

OGŁOSZENIA DROBNE

CHODZIEŻ

(ch) W powiecie chodzieskim jest 
obecnie 9.596 krów. Z tego 2000 krów 
zgłoszono do inspektoratu hodowlane
go dla stałej kontroli mleczności.

Kontrola mleczności krowy przynosi 
duże korzyści hodowcom, dzięki facho
wym radom udzielanym przez pracow
ników inspektoratu hodowlanego.

liniej ujótfki
Powiatowa Rada Narodowa w Wągrowcu postanowiła na ostatnim po

siedzeniu wprowadzić na terenie pow. wągrowieckiego ograniczenia w 
sprzedaży i spożyciu napojów alkoholowych. Ograniczenia przewidziane 
są w soboty od godziny 14 oraz w pierwszy i ostatni dzień każdego mie
siąca. W tych dniach odbywają się wypłaty i wtedy widzi się szczegół 
nie dużo osób przebywających w restauracjach i nadużywających alko 

holu.
Wprowadzone ograniczenia wpłyną niewątpliwie' na zmniejszenie się pi

jaństwa wśród miejseowej ludności.

RÓŻNE

SKŁAD zabawek Poznań, Św. Mar
cin 68, poleca w wielkim wyborze 
rowerki, chulajnogi, wózki, dziecinne 
autka i sportki. 371Z
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WELONY, suknie ślubne, halki wy
pożycza. Poznań, Mickiewicza 28 
m. 6, 366Z

Redakcja i Administracja: Po
znań. ul. Dąbrowskiego 77, tel. 
Red. 90-40, nocny 45-09. Adm. 
93-94.

CENNIK OGŁOSZEŃ: 
Ogłoszenia wymiarowe 

(za 1 mm szer. 1 szpalty): 
Taryfa za mm w tekście za tekstem nekt. 

do 70 mm
71 —120 mm 

121 —200 mm 
201 — 300 mm 
ponad 300 mm 220.— 
Ogłoszenia „drobne1 — ...
zł 30.—. Poszukiwania pracy za 
wyraz zł 20.—. Za niedziele 
i święta — 30% dodatku; za układ 
tabelaryczny — 100% drożej; za 
miejsce zarezerwowane — 50% 
drożej.________________________ _
PRENUMERATA MIESIĘCZNA 
120 zł. Wpłacać na Konto P. K. O. 
Oddz. Poznań Nr V-5626 lub 
Bank Gosp. Spółdzielczego Od
dział Poznań Nr 690. ___
WYDAWCA: Nacz. Kom. Wyk. 
Stronnictwa Ludowego. Odpowia
da za pismo Kolegium Redakcyjne. 
Drukarnia Spółdz. Wyd „Wy
dawnictwo Ludowe" Warszawa 

Skolmowska 5.

75.— 
100.— 
120.— 
160.—

50.— 50.—
60.— 60 —
80.— 100.—

130.— 140.—
180.— 180.—

i“ za wyraz

B-71476



Wszędzie można i trzeba oszczędzać

Morskie współzawodnictwo pracy
Akcja współzawodnictwa pracy 

W gospodarce morskiej prowadzo
na jest pod egidą Głównego Ko
mitetu-Morskiego Współzawodnic
twa Pracy, wyłonionego przez

S|S »Kapitan Kosko«
Utworzona niedawno spółdzielnia 

pracy „Żegluga Morska” w Gdyni po
siada w odbudowie kilka wraków stat
ków handlowych, podniesionych na pol
skich wodach przybrzeżnych. Pierw
szym odbudowanym statkiem, który 
spółdzielnia zamierza uruchomić w że
gludze trampowej, będzie dawny s/s 
„Rosę". Minister Żeglugi zatwierdził 
dla tej jednostki nazwę „Kapitan Kos
ko” na cześć zasłużonego oficera ma
rynarki handlowej i dyrektora Pań
stwowej Szkoły Morskiej, który zginął 
podczas wojny.

Ministerstwo Żeglugi zatwierdziło 
równocześnie nazwę „Spółdzielnia Pra
cy Żegluga Morska” dla doku pływa
jącego, wydobytego z wody i odremon
towanego przez spółdzielnię.

Dwie aktualne
Ostatnio ukazały się wydane przez 

Instytut Naukowo - Wydawniczy R. L. 
„Polska” w Poznaniu dwie fachowe 
książki z dziedziny gospodarki rolnej: 
1) „Uprawa i hodowla roślin strączko
wych" prof, dra Moldenhawera, w obję 
tości 160 stron z 23 rycinami, 2) „Ży
wienie świń", prof, dra T. Koczapiń- 
akiego, 32 strony. Cena pierwszej 400 
sł, drugiej 65 zł.

* « 
*

„Uprawa i hodowla roślin strączko
wych” jest pierwszym w polskim piś
miennictwie fachowym opracowaniem 
wyłącznie hodowli roślin strączkowych. 
Autor przedstawił w niej na podstawie 
własnej praktyki oraz przeczytanej lek
tury polskiej i zagranicznej w sposób 
treściwy i dostępny główne zasady uprą 
wy i nawożenia roślin strączkowych, 
przy czym opisał wszystkie ich odmia
ny, choroby i szkodniki.

Książka jest bardzo aktualna. Uzu
pełnia ona lukę w literaturze rolniczej

^njC^YTELNICy^W
ZARANIARZE! UWAGA!

Niżej podpisany zaraniarz przyłącza 
się do listu ob. Ossowskiego, umiesz
czonego w 40 numerze „Dziennika Lu
dowego” a tym uzupełnieniem, że nie 
ma zaraniarzy starych. Idea zaraniar- 
ska przez nas szerzona i wykuwana by
ła, jest i pozostanie wiecznie nowa, ja
ko odbicie nurtującego nas już wów- 
ezas pojęcia sprawiedliwości społecznej.

My jej twórcy i krzewiciele bądźmy 
po prostu „zaraniarzami”.

Słusznie. Powinniśmy się skrzyknąć 
i policzyć, a przy tym przekazać swoje 
wiadomości do historii ruchu ludowe-

PONIEDZIAŁEK, 28 MARCA

5.10 Sygnał czasu. 5.15 Wiadomości. 
5.20 Koncert. 6.00 Gimn. 6.10 Dzien
nik. 6.30 Muz. 8.15 Muz. 8.55 Gazet
ka dla klas starszych. 9.20 Skrzynka 
PCK. 9.30 Wszechnica. 11.40 „Uczmy 
się śpiewać". 12.00 Wiadomości. 12.20 
„Karnawał zwierząt”. 12.45 Aud. dla 
wsi. 15.30 „Lipniacy" — dla dzieci. 
15.45 Muz. 16.00 Dziennik. 16.15 „Ar
chipelag ludzi odzyskanych”. 16.35 „Za
gadnienia Polski współczesnej". 16.45 
Muz. rozr. 17.35 „Problemy elektryfi
kacji” __ pog. 17.45 Dziennik. 18.00
Pieśni i muz. 18.35 „Daleko od Mos
kwy”. 18.55 Muz. popul. 19.40 Wszech
nica. 20.00 Dziennik wiecz. 20.45 Muz. 
21.00 Mozart. 21.30 „O generale Świer
czewskim" montaż poetycki. 22.00 Muz. 
symf. 22.15 „Na dobranoc". 23.00 Ost. 
wiad. 23.10 Koncert. 

związki zawodowe pracowników 
poszczególnych branż morskich.

Współzawodnictwo pracy w.pro 
wadzono już w pierwszej połowie 
1948 roku, w stoczniach morskich 
oraz w przeładunkach portowych 
i administracji morskiej. Następnie 
przystąpili do współzawodnictwa: 
marynarze, rybacy, przedsiębior
stwa usługowe i uczelnie morskie.

Jakkolwiek w całym szeregu in
stytucji i przedsiębiorstw morskich 
pierwszy okres współzawodnictwa 
był okresem ustalania form organi 
zacyj-nych i popularyzacji tej akcji, 
można zanotować pomyślne wyni 
ki osiągnięte W zakresie wydajno
ści i racjonalizacji pracy, zarówno 
indywidualnej jak i zespołowej. 
Równolegle wystąpiło zjawisko 
wzrostu zarobków pracowniczych. 
Ponadto osiągnięto znaczne o- 
szczędności gospodarcze, wynikają 
ce m. in. z podniesienia jakości wy 
konywanydh robót, z oszczędniej
szej gospodarki materiałowej i na
rzędziowej, wzrostu dyscypliny pra

i stanowi doskonały podręcznik dla 
szkolnictwa fachowego oraz poradnik 
dla aparatu instruktorskiego, a także 
dla pojedyńczych rolników.

***
Prof. Koczapiński uwzględnia w „Ży

wieniu świń" najnowsze wyniki, osią
gnięte w żywieniu racjonalnym.

Książkę tę, mimo dużej ilości cyfr, 
czyta się z wielkim zainteresowaniem.

Jest ona tym bardziej aktualna, źe 
podaję sposoby zwiększenia pogłowia 
i przyśpieszenia tuczenia, co w obecnej 
akcji „H” ma duże znaczenie.

Gdybyśmy bowiem chcieli dokonać 
tego starymi, prymitywnymi metodami, 
to minąłby długi czas i nie osiągnęli
byśmy pożądanych rezultatów. I ta 
książka powinna znaleźć się w rękach 
każdego, chcącego prowadzić hodowlę 
racjonalną, lecz przede wszystkim 
winni ją przeczytać instruktorzy hodo
wlani ZSCh.

go. Dobrze by było, aby nasze Stron
nictwo Ludowe przeprowadziło reje
strację tych pionierów radykalnej my
śli postępowej.

JAN WOJTOWICZ
s Lublina

Ustalanie dalszych nazw geograficznych 
na zachodzie i północy

Po przeszło 4 miesięcznej przerwie, 
Główna Komisja Ustalania Nazw w 
Ministerstwie Administracji Publicznej 
zebrała się 12, 13 i 14 marca br. Na
zwy miejscowości zostały ustalone tyl
ko dla 3 powiatów warmińskich (licbor 
ski, reszelski i olsztyński) i 4 — mazur
skich (giżycki, kętrzyński, mrągowski 
i piski). Natomiast większą część po
siedzenia poświęcono ustaleniu ważnych

DO NASZYCH PRENUMERATORÓW

W DZISIEJSZYM NUMERZE 
»DZIENNIKA LUDOWEGO« 
załączamy blankiety czekowe 

P. K. O.
Prosimy o wpłacenie prenumeraty na miesiąc 

~ KWIECIEŃ ~ 
oraz o wyrównanie zaległej prenumeraty 

Nr Konta P. K. O. 1-866 1147

I cy oraz powiększenia wpływu przo 
' downików pracy na ogólny poziom
. wydajności.
I Na podstawie wyników współ- 
; zawodnictwa, do końca r. 1948 za
kwalifikowało się do wyróżnienia 
W resorcie Ministerstwa Żeglugi 
116 pracowników, których uznano 
za przodowników pracy i wręczo
no, im premie. I

Apteki weterynaryjne w gromadach
We wszystkich powiatach woj. szcze

cińskiego rozpoczęły się kursy przodow
ników weterynaryjnych. Na kursy 
uczęszcza ponad 500 rolników.

Przodownicy ci, po zakończeniu kur
su, będą łącznikami w sprawach wete
rynarii między gromadą a starostwem 
i lekarzami weterynarii. Wszystkie gro 
mady zaopatrzyły się w apteczki i naj
potrzebniejsze instrumenty.

**

Kuratorium Okr. Szk. w Szczecinie 
zorganizowało, w porozumieniu z Ligą 
Kobiet i Urzędem Zatrudnienia, kurs

Odbudowa Wysokiej Bramy w Olsztynie
dobiega końca

Z subwencji uzyskanej z Wydziału 
Turystyki Ministerstwa Komunikacji— 
Polskie Towarzystwo Krajoznawcze do 
prowadza do końca odnawianie cennego 
zabytku średniowiecznych gotyckich for 
tyfikacji na Warmii — odbudowę Wy
sokiej Bramy, pochodzącej z XV w. i 
sąsiedniego budynku.

Budynek ten jest już odnowiony, 
mieści biura turystyki połączone z biu
rem informacyjnym dla wycieczek. 
Mieści się tu też schronisko dla tury
styki, posiadające 60 łóżek, a w pod
ziemiach stołówka.

Wysoka Brama, położona w Sródmie-

ODPOWIEDZI REDAKCJI
Katarzyna Kowalska — wieś Lipę.
Sprawę odnalezienia Waszego syna 

Franciszka przekazaliśmy Wydziałowi 
Wojskowemu przy redakcji „Polski 
Zbrojnej" Warszawa, Ossolińskich 4, 
II piętro.

Kazimierz Galicki — Bryki. Pisze- 
cie do nas o wszystkim co dzieje się w 
waszej wsi, gminie i powiecie. Maść 
na liszaje dostaniecie w aptece. O ospie 
u świń napiszemy w jednym z następ
nych numerów, w dodatku: „Pole i Za
groda”.

dla turysty nazw szczytów górskich w 
Sudetach (Komisja Polskiego Towa
rzystwa Tatrzańskiego pod przewod
nictwem dr M. Orłowicza przygotowała 
700 nowych nazw), nazw rzek i jezior 
w Ziemi Lubuskiej oraz w dorzeczach 
Odry, Warty, Noteci i Drawy (także 
poza granicami Ziemi Lubuskiej), poza 
tym nazw topograficznych kilkunastu 
powiatów Pomorza Szczecińskiego.

WOJ. WARSZAWSKIE

W PŁOŃSKU odbyła się konferen
cja powiatowa SL i PSL z udziałem 
1)50 aktywistów obydwóch stronnictw 
oraz starosty, sekretarza PZPR, prze
wodniczącego Pow. Rady Nar., pełno
mocnika podatkowego, dyr. miejscowe
go KKO i przedstawicieli in. organi
zacji.

Referaty wygłosili: posłowie Karol 
Kurpiewski, Jan Piotrowski — SL i 
sekr. Zarz. Woj. PSL — Makowski. 
Zebrani jednogłośnie wypowiedzieli się 

dla kierowniczek internatów, domów 
dziecka, kolonii letnich, schronisk tury
stycznych itp.

Kurs będzie trwać trzy miesiące, a 
wykłady obejmą m. in. zajęcia prak
tyczne, gotowanie, estetykę, naukę o 
Polsce i świecie współczesnym oraz księ 
gowość. W kursie bierze udział kilka
dziesiąt kobiet.

***
W Wojewódzkim Ośrodku Szkolenia 

odbyło się otwarcie 2-miesięcznego kur
su dla komendantów plutonów brygad 
„SP".

Seiu, spełnia doskonale swoje przezna
czenie, będąc w miesiącach letnich 
punktem oparcia dla wycieczek, w mie
siącach zimowych dla uczestników kur
sów i zjazdów, których sporo się odby
wa w Olsztynie, jako mieście woje
wódzkim.

Odprawa samorządowców w NKWSL
W dniu 24 bm. odbyła się w Warszawie odprawa kierow

ników Wydziałów Samoirządowo - Administracyjnych Zarzą
dów Woj, SŁ, na której red, Henryk Syslka złożył sprawozda
nie ze swego poibytu z wycieczką chłopów polskich w kołcho
zach Ukrainy Radzieckiej. Referat pt, „Gospodarka samorzą
du gminnego w 1949 r.“ wygłosił nasz. Kazimierz Gawroński.

Po obszernej dyskusji, dotyczącej osiągnięć i niedomagań 
w działalności gmin, kierownicy złożyli sprawozdania z pro
wadzonej pracy, ze szczególnym uwzględnieniem Klubów 

. Radnych SL w Radach Narodowych.
Następnie kierownik Wydz iału Samorządowe = Admini

stracyjnego NKW SL — J. Szkop podsumował całość oma
wianych spraw i podał wytyczne planu pracy na II kwar
tał roku bieżącego.

■SIPOWM
Sport na wsi w dawnej Poisce

Dzięki inicjatywie Głównego Zarzą
du ZSCh Główny Urząd Kultury Fi
zycznej zwrócił baczniejszą uwagę na 
wieś i postanowił umasowić sport 
wśród mas chłopskich. Podjęto prace 
nad szkoleniem wiejskich przodowników 
i przodownic w. f.

W związku z tym podniosły się gło
sy, czy sport potrzebny jest wsi, czy 
też nie? Wszak chłop, czy kobieta wiej 
ska aż nadto użyje sportu przy pracy 
na polu, podczas siewu, sianokosów, 
czy zbioru ziemniaków — powiadają 
jedni. — Młodzież na wsi dobrze się 
wysportuje, uganiając za bydłem — mó 
wią drudzy — a więc po co na wsi 
sport?

Jeżeli sięgniemy do historii, to spot
kamy się z opisami różnych obyczajów 
ludowych i związanych z nimi obrzę
dów. Za czasów pogańskich ludzie 
wiejscy obchodzili święto Kupały, So
bótki itp. i przy takim święcie były po
kazywane zbiorowe lub pojedyńcze tań
ce ludowe, korowody i różne gry, jak 
rzucanie oszczepem. Przy święceniu 
sobótki skakano przez płonące ognisko, 
biegano naokoło ognia itp. To był swo 
jego rodzaju sport.

W nowszych czasach, gdy społeczeń
stwo podzieliło się na warstwy i wy
tworzył się uprzywilejowany stan szla
checki, wówczas zabawy ludowe poczę
ły nieco zanikać, a prym wzięły turnie
je rycerskie. 

za jak najszybszym zjednoczeniem oba 
stronnictw. W dyskusji przemawiali: 
Łączyfiski, Lewandowski, Biernat, Go
łaszewski, Jakubowski, Małecki, Cie
plak, Jędrychowski, Sułkowski i in.

*♦
W RADZYMINIE odbyła się odpra

wa powiatowego aktywu samorządowe
go z udziałem 50 aktywistów. Refe
raty wygłosili: O gospodarce samorzą
dowej — Roguszewski z zarz. woj. SI*  
O pracy samorządowo-spółdzielczej — 
Edward Gałecki. W dyskusji omówio
no sprawy związane z życiem codzien
nym wsi i samorządu; przemawiali — 
Saks, Michalski, Bereza, Wójcik, St 
Kur, Siedlecki i Wardak.

WOJ. RZESZOWSKIE
W związku z przygotowaniami do 

Kongresu Zjednoczeniowego, odbyły się 
zebrania we wszystkich gminach i więk 
szych gromadach pow. przemyskiego.

Kilkudziesięciu prelegentów z zarB. 
pow. SL wygłosiło referaty polityczno- 
gospodarcze. Pogadanki o zdrowotności 
wsi przeprowadziły słuchaczki przemy
skiej państwowej szkoły pielęgniarek. 
W gminach Rybatycze, Bircza i Zoha- 
tyn zebrania obsłużyli aktywiści gmin
ni i nauczyciele.

NA ŚWIETLICĘ W OLSZTYNIE
Koło SL przy Centrali Spółdzielni 

Mieczarsko-Jajczarskiej w Olsztynie, 
wpłaciło 645 zł, jako przedłużenie łań
cucha ofiarodawców na urządzenie 
świetlicy Zarządu Grodzkiego SL i wzy 
wa koła SL- przy Centrali Rolniczej, 
Woj. Wydz. Ośw. Rolniczej, Spółdz. 
Wydawniczej „Zagon”, koło SL przy 
Del. Izby Kontroli i koła innych insty
tucji i urzędów do składania ofiar na 
ten cel.

Wieś zachowała jednak, choć w 
mniejszym może nieco stopniu, swoje 
,',sportowe igrzyska", związane z róż
nymi obrzędami. Oprócz dożynek, pod 
czas których odbywały się zabawy, tań
ce, gonitwy, były i inne okazje wyzy
skane w celach „sportowych", jak np. 
Święta Wielkiej Nocy, Zielone Święta, 
Piotra i Pawła i in. Podczas tych 
świąt urządzano gry, gonitwy, skoki, 
biegi do mety, zahawy i cały szereg 
innych, polegających głównie na sile l 
zręczności.

Prawie każda wieś miała zespół 
swoich zawodników, którzy na długo 
przed świętami ćwiczyli się w swoich 
specjalnościach. Poszczególni zawodni
cy, podobnie jak i dziś, za najlepsze wy 
niki otrzymywali nagrody. W każdej 
wsi, było parę dziewcząt i chłopców, 
którzy wodzili rej w tych zabawach — 
spełniali rolę przodowników, jakbyśmy 
się dziś wyrazili — sportu. Jak z te
go wszystkiego wynika program zawo
dów był urozmaicony i cieszył się du
żym zainteresowaniem całej wsi.

Był to więc prototyp dzisiejszego 
sportu. I grubo myli się ten, kto uwa
ża, że sport nie jest dziś wsi potrzehny. 
Sport bowiem jako wychowanie fizycz
ne ma to do siebie, że dnie debro sa
mopoczucie i wprawia w ruch te mięś
nie, które podczas pracy były nieczyn
ne.
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ROZBUDOWA SIECI SKLEPÓW DETALICZNYCH
Państwowej Centrali ManńBowej

Rozpoczęt*  w ostatnim kwartale 
ubiegłego roku organizowanie skle
pów detalicznych Państwowej Cen
trali Handlowej rozwija się pomyśl
ni*.  Zadaniem naczelnym tych skle
pów jest należyte zaspokajanie po
trzeb mas robotniczych oraz prze
prowadzanie interwencji w wypad
kach zakłóceń na rynku spożywczym

Doświadczenia rynku spożywczego 
wykazały, że państwowy aparat han
dlowy tak długo nie będzie mógł na
leżycie wpływać na właściwe rozpro
wadzanie towarów, jak długo nie bę
dzie posiadał własnych placówek do 
rozprowadzania artykułów spożyw
czych w detalu. Prowadzone bowiem 
przez PCH hurtownie 6poźywczo-prze 
myślowe nie mogły skutecznie za
pobiegać niewłaściwemu rozprowadza 
niu towarów w detalu, gdzie dużą 
rolę odgrywają wciąż jeszcze ele
menty aspołeczne i spekulacyjne.

Plan rozbudowy sieci sklepów de
talicznych PCH przewiduje urucho
mienia do końca br. około 2.000 
•klepów, co wynosi 5 proc, liczby 
•klepów spożywczych spółdzielczych 
i prywatnych.

Oprócz 569 sklepów już istnieją
cych, najwięcej nowych placówek 
powstanie w woj. śląsko-dąbrowskim 
(482), wrocławskim (218), łódzkim 
(141) i warszawskim (198).

Zagęszczenie sklepów PCH przy
pada na województwa uprzemysło
wione, w których znajdują się duże 
ośrodki robotnicze, w województwach 
natomiast o charakterze wybitnie roi 
niczym, sklepy detaliczne PCH są 
przewidziane jedynie w liczbie, wy
starczającej dla zabezpieczenia się na 
wypadek konieczności przeprowadza
nia interwencji,

Zgodnie z umową, zawartą przez 
PCH ze spółdzielczością, nastąpiło 
wyraźne terytorialne rozgraniczenie 
rynku: spółdzielczość ma obsługiwać 
wieś i ośrodki rolnicze, natomiast 
PCH ma obsługiwać ośrodki miej
skie, począwszy od miast powiato
wych.

Interwencyjny charakter sklepów 
detalicznych PCH podkreśla dobit
nie ich zróżnicowanie nia typy. Za
sadniczym typem jest sklep wzoro
wy. Celem tego typu sklepów jest 
propagowanie artykułów spożyw
czych produkcji przemysłu państwo
wego.

Sklepy cukiernicze są jednobran-

Nauka na usługach rolnictwa
Organizacja badań i doświadczeń

We czwartek, 24 bm. odbyła się 
W Ministerstwie Rolnictwa i Re
form Rolnych konferencja praso
wa poświęcona omówieniu roli 
nauk rolniczych w rolnictwie pol
skim. Na konferencji przedstawi
ciele Departamentu Nauki i Oświa 
ty Rolniczej Min. Rolnictwa i Re
form Rolnych zaznajomili zebra
nych dziennikarzy z pracami Rady 
Naukowej przy Min. R. i R. R., 
Państwowego Instytutu Gospodar 
Stwa Wiejskiego.

Obszerny referat został poświę
cony sprawom związanym z upo
wszechnieniem wiedzy rolniczej, 
pracom naukowym związanym z ho 
dowlą zwierząt, oraz badaniom 
naukowym dotyczącym mechaniza
cji rolnictwa.

Instytucje naukowe zajmujące 
się badaniem spraw związanych z 
rolnictwem przeznaczyły rok 1949 
na niezbędne prace przygotowaw
cze, jako zbadanie maszynostanów 
wsi polskiej, współczynnika towa 
rowości różnych kategorii gospo
darstw, wstępne ustalenie rejonów 
produkcyjnych, oraz na prze grupo 
wanie i zmobilizowanie wszyst
kich sił i placówek badawczych (z 

żowe, mające na celu propagowanie 
wyrobów państwowego przemysłu cu
kierniczego i powiązanie produkcji 
przemysłowej z potrzebami szerokich 
mas konsumentów. Sklepy te powsta
ną w dzielnicach handlowych miast, 
na przedmieściach oraz w ośrodkach 
kuracyjnych i letniskowych,

Kara obozu pracy do 2 lat
za przemyt i przekraczanie granicy

Na wokandach kilku ostatnich posie
dzeń kompletów orzekających Komisji 
Specjalnej znalazło się kilkadziesiąt 
spraw przeciwko przemytnikom. Win- 
nyc ukarano obozem pracy w granicach 
od 1 roku do 2 lat. Wśród skazanych są: 
Emil Jaronin z Zubrzycy Górnej koło 
Nowego Targu, Ignacy Tokarz z Lip
nicy Małej koło Nowego Targu, Ste
fan Konieczko z Lubicza (pow. Wolin), 
Elżbieta Mikołajek z Turzy koło Raci
borza, Antoni Szymański i Alfons Dy
bowski ze Szczecina, Mieczysław Pie
tras z Darłowa. Jan Waliszewski, Jó
zef Szalek. Zenon Błaszczyk i Leopo- 
sław Szadkowski z Krośniewic koło 
Kutna, Henryk Nowicki z Małycza ko
ło Lublina? Klemens Schulz ze Skwie-

Szkolnictwo rolnicze tematem obrad
Miejskiej Rady Narodowej w Krakowie

Komisja Oświatowa Miejskiej Ra 
dy Narodowej w Krakowie powo 
łała Podkomisję Oświaty Rolni
czej, której zadaniem jest opraco
wanie programu kształcenia fa
chowców W rolnictwie.

W województwie krakowskim są 
trzy typy szkół rolniczych: liceum 
zielarskie w Krakowie, średnia 
szkoła rolnicza w Kobierzynie i 
sieć szkół przysposobienia rolnicze
go w Bronowicach Małych, Czyży 
nach, Rybitwach, Piaskach Wiel
kich, Kostrzu i Przegorzałach.

Do zadań powołanej Podkomi
sji, obok opracowywania progra
mów szerzenia oświaty rolniczej, 
będzie należeć skompletowanie gro 
na nauczycielskiego spośród nau- 
czycieli-pedagogów, mających kwa 
lifikacje do nauczania w tych szko 
łach, oraz starania o przyznanie 
stypendiów dla zdolnej, a biednej 

uniwersyteckim włącznie) w tycfe 
kierunkach.

KAZBAR

KARIERA RANDOSA
Opowiadanie

Przyszedł więc, nie zwlekając i 
W takie słowa przemówił, wlazłszy 
na biały mur okalający kościół:

— Obywatele Chrześcijanie!
Rząd Najjaśniejszej Rizeczypospo 

litej chce wam przyjść z pomocą. 
Nima tu co ukrywać — jest bida 
i koniec, a roboty znikąd nima. W 
tym ciężkim stanie jest tylko jedno 
Wyjście: wyjechać na roboty za 
granicę. Winc, kto chce jechać, te
go, to niech się zgłosi jutro do gmi 
ny. Wyjazd jest w sobotę z Opocz 
na. Może jechać każdy — kobieta 
i mężczyzna — od 18 do 35 lat. 
Każdy może jechać i dorobić się ma 
j'ątku. Tyla ludzi wyjechało do 
Francji i żyją, to i wy możecie so
bie jechać. Rząd postanowił, to 
trtża jechać — nima ©o.

— Ah*  — tego zapomniałem 
jeszcze powiedzieć...

— Wyjazd jest w sobotę g O-

Czwartym typem są pijalnie wina 
i kawy, jako sklepy usługowe, na
stawione na propagowanie spożycia 
przede wszystkim krajowych win o- 
wocowych. Podaję się w nich także 
dobrze przyrządzoną kawę, po moż
liwie przystępnej cenie.

rawy koło Gdańska, Jerzy Taborek z 
Lipin koło Katowic, Kazimierz Brawut 
z Dziwnowa, Teodor Rosucz ze Świdni
cy, Witold Chojnacki ze Stawna, Józef 
Stasiakiewicz z Radomierzyc koło Zgo
rzelca, Stanisław Wilczak i Jan Gut z 
Libiąża Małego koło Chrzanowa, Jan 
Paszenda i Józef Wystryk z Niedob- 
czyc koło Rybnika, Maksymilian Gra
bowski z Jabłonowa (pow. Głogów). 
Tadeusz Staniszewski z Wrocławia, Pe
lagia Krawczyk i Stanisław Wiśniew
ski z Jeleniej Góry, Teofil Sadło z Ka
lisza i cały szereg innych.

Niektórzy skazani trudnili się prze
mytem, wywożąc za granicę tłuszcze, 
mięso i waluty, przywożąc stamtąd ga
lanterię i artykuły techniczne.

młodzieży studiującej w liceach 
rolniczych.

Instruktorki pielęgniarstwa społecznego mówiły 
o potrzebach lecznictwa na wsiach W Ministerstwie Zdrowia odbyła 

się odprawa absolwentek kursu in
struktorek pielęgniarstwa społeczne
go. Na odprawie tej omówiono cało
kształt działalności pielęgniarek spo
łecznych. _

W dyskusji absolwentki zanalizo
wały szczegółowo swą dotychczaso
wą pracę w terenie. Podkreślały one 
konieczność wzmożenia opieki lekar
skiej w większych ośrodkach prze
mysłowych oraz zorganizowanie sta
łych przychodni lekarskich w ChTPD.

Dotychczasowe doświadczenia wy
kazują, iż powinna być zwiększona 
ilość wiejskich ośrodków zdrowia, ze 
szczególnym uwzględnieniem wsi, za- 

, niedbanych pod względem opieki le
karskiej. Wszystkie izby porodowe 
we wsiach należy wyposażyć w sprzęt 
i bieliznę.

poczna. Każdy może jechać, zna 
czy się, na Łotwę do robót w po
lu, a późni każdy może wrócić, te 
go, na zimę do domu. Jutro 
przyjdźcie do gminy i zapiszcie się 
na wyjazd. Zinaezy się — ja skoń
czyłem.

Zlazł z muru przy pomocy soł
tysów ze starej wsi i z dworskiego, 
którzy wzięli go zaraz pod pachy 
i poszli z powrotem do „Fornala".

We wsi tymczasem wrzało jak w 
ulu. Jedni radzili jechać, inni od
radzali, twierdząc, że to nie na po 
lę do roboty biorą, lecz do kopalń. 
Kto jednak postanowił, a raczej 
kto rnusiał jechać, tego nie odwo
dziły od zamiaru żadne plotki.

Od nas z domu postanowiliśmy 
Jechać w czworo: szwagier, dwie 
siostry i Ja. Poza tym jechali Po- 
lenceusze z Podgaja, Kozieł Wacek 
z Bogusław i ieutŁ

Wycieczka lekarzy weterynarii z województwa śląsko - dąbrowskiego przyby
ła do lecznicy zwierząt w Piotrkowie Trybunalskim dla zaznajomienia się 
z najnowszymi metodami chirurgii weterynaryjnej. (Na zdjęciu: trzeci z le
wej strony — dr Śpiewak, kierownik lecznicy, drugi z lewej — dr Rożew- 

ski — lekarz lecznicy)

Brz^ilzniiia sialslc Iwmiowych
na terenie Targów Poznańskich

Międzynarodowe Targi Poznań
skie są corocznie rewią osiągnięć i 
postępu wszystkich dziedzin gospo 
darczych Polski. W roku bieżącym 
zmieniają one zasadniczo swój cha 
rakter z wystawnego na wybitnie 
handlowo - targowy- Znajdzie to 
swój wyraz w wysunięciu na plan 
pierwsizy Central Handlowych, któ 
re będą gospodarzami na stoiskach. 
Centrale Handlowe dysponują wy 
łącznie całą produkcją, przeznacza 
jąc ją na rynek wewnętrzny i za
graniczny.

Centralne Zarządy poszczegól
nych przemysłów będą tworzyć tło,

prowadzi 
dla pie- 
stanowi- 

pielęgniarstwa

Instruktorka wskazywały, źe zda
rzają się wypadki niewłaściwego u- 
stosunkowania się zarządów gmin do 
pracy pielęgniarskiej.

Szeroko omówiono sprawę rozdaw
nictwa produktów odżywczych w wiej 
skich ośrodkach zdrowia.

*♦
*

Ministerstwo Zdrowia 
stałe kursy dokształcające 
lęgniarek, pracujących na 
sikach instruktorek 
społecznego.

Pierwszy kurs odbył się w r. 1948 
Kurs ten ukończyło 20 pielęgniarek. 
Na prowadzony obecnie drugi z ko
lei kurs uczęszcza 32 słuchaczki, 
po diwie z każdego województwa.

Praca instruktorek pielęgniarstwa 
społecznego obejmuje swym zasię
giem cały kraj. Prowadzą one kursy

Nazajutrz •zgłosiliśmy się do gtni 
ny, podpisaliśmy zobowiązanie i te 
raz trzeba było tylko jechać do sta 
rostwa po paszporty zagraniczne i 
wizy.

Nełatwo nam było przemóc się 
do togo wyjazdu, lecz cóż mieliś
my robić?

Po papiery, do starostwa w O- 
pocznie pojechał szwagier. Daliś
my mu tylko swoje metryki i foto
grafie.

We wtorek wieczorem wrócił i 
oznajmił nam, że na podróż nie 
potrzebujemy pieniędzy, bo za 
Wszystko płaci... rząd. Trzeba tylko 
zabrać z sobą żywność na dwa dni 
i te papiery. Oglądaliśmy je z nie 
małym podziwem.

Nie trzeba było jeździć do 
MSZ-etu, gdyż wszystko było w 
starostwie m blanco.

Teraz nie pozostało nic innego, 
jak przygotowywać się do podróży. 
Więcej było przy tym gadania niż 
roboty. Sama podróż miała być 
przecie dla nas, którzy nie jechaliś 
my ani razu pociągiem., atrakcją 
nie lada jaką.

Szwagier, że to służył w W«J- 

obrazujące całość produkcji kra
jowej.

Wykończenie stoisk ma nastąpić 
do 15 kwietnia br.

W roku bieżącym po raz pierw- 
szy przeprowadzi się wyraźnie po
dział branżowy wystawców- Po
dział ten umożliwi sferom handlo
wym i zwiedzającym dokładny 
przegląd możliwości produkcyj
nych i eksportowych poszczegól
nych „gałęzi" wytwórczości.

Dotychczas 19 państw zgłosiło 
swój udział w Targach na rok bie 
żący.

dla przodowników zdrowia, stałe to- 
szkalanie personelu, kontrolują pra- 
cę w terenie i układają plan pracy.

Szczepienia ochronne świfi
przeciw różycy

W czasie masowych ochronnych 
szczepień świń przeciw różycy, za
szczepiono na terenie kraju do dnia 
20 bm. ogółem około 450 tys. świń, 
z tego w woj. lubelskim przeszło 69 
tys., w woj, łódzkim 55 tys., w woj. 
poznańskim 83 tys., w woj. warszaw
skim i woj. szczecińskim 39 tys, Na 
pozostałym obszarze kraju szczepie
nia są obecnie przeprowadzane. Za
kończenie szczepień przewiduje *ię  
na 1 maja br. Ogółem szczepienia 
ma>ją objąć 3 miliony sztuk trzody.

sku, aż w Suwałkach i jeździł po
ciągiem, opowiadał nam o kolei 
różne ciekawostki. Pozostałe ro
dzeństwo, jak też i młodzież ze 
wsi, która nie zdecydowała się na 
Wyjazd zazdrościli nam tej podró
ży.

Wieczorami przychodzili do 
mnie koledzy na rozmowy o wy- 
jeździe. Imponowało im to, że ma 
ją ko-legę wyjeżdżającego tak da
leko, i sami w duchu postanawiali 
wyjechać przy pierwszej sposob
ności.

— Ten to przynajmniej mądrze 
robi — mówili — wyjedzie se za 
granicę, przynajmniej zwiedzi 
światu.

— Jak tam będzie dobrze to na- 
pisz do nas!... A rrtoże wyrobisz 
nam jakie miejsce na tej Łotwie. 
Tam muszą ludzie dobrze Żyć, kis 
dy robotnika aż w Polsce szuka
ją- ..<• t

— Po powrocie będziesz mógł 
być nauczycielem.

— No pewnie — taki świat zwie 
dzi, to będzie miał o czym gadać 
W szkole.


